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P ó ł  wieku temu, .dnie,  17 l i s t o p a d a  1892 .ro k u ,  s o c j a l i s t y c z n e  
g r u p y 'p o l s k i e  ł ą c z ą  s i ę  d a j ą c  p o c z ą t e k  P o l s k i e j  P a r t j i  S o c j a l i s ­
t y c z n e j .  Dnia  22 l i s t o p a d a  1942 roku  P . P . S .  obchodzi  u r o c z y ś c i e  
p i ę ć d z i e s i ę c i o l e c i e  swojego i s t n i e n i a .  Oto P ó ł  wieku dobrego  
z a s ł u g i w a n i a  s i ę  O j c z y ź n i e .

S o c j a l i z m  p o l s k i  n i e  z a c z ą ł  s i ę  p r z e d  50 l a t y .  Miał  on swoich 
w i e l k i c h  p r e k u r s o r ó w ,  m i a ł - t e ż  swoich c ic h y c h  b o h a te ró w  i  męczen­
ników na. w ie le  l a t  p r z e d  powstaniom P . P . S .  "Trybuna Ludów" Adama 
M ic k ie w icz a  j e s t  jednym z n a j w s p a n i a l s z y c h  wkładów p o l s k i e j  myś­
l i  s o c j a l i s t y c z n e j  na  r z e c z  s o c j a l i z m u  św ia towego ,  a męczeńska 
śm ierć  p i e r w s z y c h  przywódców s o c j a l i s t y c z n y c h  to  wzór t o j  o f i a r n o ś ­
c i ,  j a k a  cechować b ę d z i e  p ó ź n i e j s z ą  walkę  P . P . S .

A jednak- ów ro k  1892, rok  p o w s ta n i a  P o l s k i e j  P a r t j i  S o c j a l i s ­
t y c z n e j ,  s t a ł  s i ę  d a t ą  o z n a c z e n iu  epokowym d l a  c a ł e j  P o l s k i .
Nie t r z e b a  być s o c j a l i s t ą ,  ażeb y  w i e d z i e ć ,  i ż  " h i s t o r i a  P o l s k i  o s ­
t a t n i c h  l a t  50 zw iązana  j e s t  n i e r o z e r w a l n i e  z h i s t o r i ą  P . P . S .

Wg 5Q l a t  t o  o k ra s , -y i : k tó ry®  -  z a .  sprawą s o c j a l i z m u  p o l s k i e g o  - 
i d e a  P o l s k i  N i e p o d l e g ł e j  s t a j e  s i ę  w ł a s n o ś c i ą  l u d u .  Od t e j  pory  b ę ­
d z ie  on o t e  n i e p o d l e g ł o ś ć  w alczyć  j a k  o swoją n a j s e r d e c z n i e j s z ą  
sprawę.  Idoa. -własno j ,  wolnó j O jczyzny  .p r z e s t a n i e  być i d o ą  j ed n o j  
warstwy n i e z d o l n e j  już  udźwignąć  c i ę ż a r u  w a l k i ,  l e c z  z a c z n io  p r z e ­
n ik a ć  do s z e r o k i c h ,  co raz  t o  s z e r s z y c h  rzesz ,  l u d u  p r a c u j ą c e g o  -  
do r o b o t n i k a ,  do c h ło p a  i  z a c z n io  ł ą c z y ć  w s o b i e  c a ły  ś w i a t  p rac y  
t a k  f i z y c z n e j  j a k  i  um ysłow ej ,  W jednym s z e r e g u  s t a n ą  c i ,  .którym 
gorąco  s e rc o  i  j a s n y  umysł k a ż ą  o p u ś c i ć  b e z r a d n y  a odchodzący w 
p r z e s z ł o ś ć  ś w ia t  c i a s n e g o  sobkos tw a  i  z a c o f a n i a ,  i  c i ,  k t ó r z y  p rz e z  
krwawym potem, z a l a n e  oczy d o j r z ą ,  i ż  niema, w yzwolen ia  c z ło w ie k a  
p ra c y  b e z  wyzwolen ia  O jczy zn y ,  I r u c h  t e n  ś p i ą c e  pobudzi  s i ł y ;  
ockn ie  s i ę  p o l s k i  c h ło p ,  P o l s k a  wesprze  s i ę  na. ram ionach  .m i l io ­
nów swych synów. Wszystkim im b ę d z i e  m u s i a ł a  byc  matką.  Niepod­
l e g ł a  i  demokra tyczna!  -  Oto nowe o b l i c z e  P o l s k i  za sprawą s o c j a -  
1 i  znu p o 1 sk i e  g o ,

Od samych początków swojego i s t n i e n i a  s t a ł a  s i ę  P . P . S ,  c h o rą ­
żym N i e p o d l e g ł o ś c i  P o l s k i ,  Hasło, t o  w y p i s a ł a  ona  na  ..swym s z t a n d a r z e  
wówczas, gdy na ro d ow i  g r o z i ł o  p o g o d z en ie  s i ę  z n i e w o lą .  J e ś l i  w tom 
p r z e j a w i ł  s i ę  g e n i u s z  o d r a d z a j ą c e g o  s i ę  n a ro d u ,  n i e  u m n ie j s z a  uo 
w n i c Jim z a s ł u g i  P o l s k i e j  P a r t j i  S o c j a l i s t y c z n e j .  - 3zas  na jw yższy  
na  objoktywizm 1 prawdę w p o l sk im  ż y c i u  p o l i t y c z n y m .  -  P . P . S .  n ig d y  
n i e  c z y n i ł a  h a s ł a  N i e p o d l e g ł o ś c i  przedmiotom t a k t y c z n y c h  czy  k o n iu n ­
k t u r a l n y c h  kompromisów. S z t a n d a r  w a lk i  o N ie p o d le g ło ś ć  d z i e r ż y ł a  
wysoko. -  Na Grzybowskim p l a c u  w ro ku  1904 p a d ł y  s t r z a ł y  w wojn ie  o 
N ie p o d le g ło ś ć  n a s z ą ,  a  .w g in ą c y c h  b o jow cach  g i n ę l i  p i e r w s i  n a s i  
ż o ł n i e r z © .

Związek Walki  Czynnej  i  Z w i ą z e k . S t r z e l e c k i  wywodzą s i ę  wpros t  
z P . P . S . , a s z e r e g  in n y c h  o r g a n i z a c j i ,  j a k  Drużyny S t r z e l e c k i e ,  B a r -  

.. toszowe i  S o k o ła ,  n a  ty ch  o r g a n i z a c j a c h  s i ę  wzorowały .  O pa r ty  na 
n i c h  czyn  Legionowy Józef .a  P i ł s u d s k i e g o  j e s t  nas tęps tw em  m y ś l i  p o l i ­
t y c z n e j  i  d z i a ł a l n o ś c i  P . P . 8 .  w w a lce  o r ę ż n e j  w id z ąc e j  d ro g ę  do 
N i e p o d l e g ł o ś c i .



xRola P ■ P i o# w rozwoju polskiej myśli demokratycznej jest 
niezaprzeczalna i w historji tych 50 lat - jedyna. Z niej biorą, 
początek i w niej znajdują oparcie wszystkie ruchy postępowe.
Przez pół wieku nie ustaje ona w walce z ciemnotą, wslecznictwem, 
wyzyskiem i uciskiem. Upomina się i walczy o reformy społeczne i 
wciela je w życie. Walczy o swobodę słowa i wyznania, o poszano­
wanie praw człowieka,w Polsce zaś - nie zapominajmy, że walka o 
człowieka, to walka o obywatela, walka o pomnożenie Ojczyzny.. 
Formułując w zaraniu swego istnienia program polityczny, społecz­
ny i gospodarczy, konsekwentnie i. wiernie dąży do jego realizacji 
wnosząc w życie polityczne młodego państwa element jasności, szcze­
rości i,stałości.

Nie mhżna wreszcie pominąć doniosłego faktu, iż P.P.3* była 
i -jest szermierzem współpracy międzynarodowej. Bezpieczeństwo Pol­
ski musl:‘ Się opierać "na ich własnych siłach moralnych i material­
nych i na jaknajściślejszej -współpracy - w ramach zorganizowanego 
systemu międzynarodowego. Naród, który po wiekowej niewoli odzys­
kał niepodległość nie zawsze a,obie z tej prawdy dostatecznie zda­
wał sprawę* Zasługą P.P.3. je.st, iż tę, prawdę Narodowi uprzytamnia 
i że Własną działalnością- stwarza warunki dla współpracy Polski 
ze światem i

Schylmy- czoła przed tem, co Polska Partja Socjalistyczna 
uczyniła dla Narodu Polskiego, dla całego Polskiego Świata Pracy 
i dla Demokracji, -- •

Święto P.P.o. jest świętem całej walczącej demokracji Pol­
skiej'.

■ Zgp:ę-IA_POLmiEGO_ s|ROKF|&TWA_D|kokMTYg^GO ''

Z okazji 50-letniej rocznicy powstania P.P.S., Komitet Za­
graniczny Stronnictwa przesłał Komitetowi Zagranicznemu Polskiej 
Partji Socjalistycznej swe najserdeczniejsze życzenia, wyrażając 
przy tem głębokie przekonanie, iż ruch robotniczy ogniskujący się 
w:P.P.S. - kontynuując chlubne tradycje swej przeszłości - dokona 
wielkich zadań, jakie przed nim stoją w Kraju.

Odczyt, p. jSldsława p oznańskie go
"Zagądnienie_dem°krącji_."

Prelegent zaznaczył, że obecnie wszyscy walczący 'postronie Zje­
dnoczonych ..Narodów oświadczają, iż walczą w imieniu demokracji, nie 
wyłączając tych co dawniej: proklamowali, ideały faszystowskie. Trzeba 
więc Uczyć się z tem, ■ JL-ż pod pokrywką • "naprawy" demokra­
cji elementy antydemokratyczne będą się starały przemycie po wojnie 
ustrój, który nie nazywając się faszystowskim będzie zawierał w sobie 
zasadnicze■cechy ustroju faszystowskiego. Trzy hasła przedewszystkim 
którymi się obecnie szermuje są niebezpieczne. Pierwszemu z nich to 
hasło "silnego rządu" w rozumieniu rządu uniezależnionego od "fluktu 
acji politycznych", rządu, którego obalenie jest utrudniane w imię 
konieczności utrzymania ciągłości -polityki. Istotą bowiem demokracji 
jest Ódwołalnośc rządu z chwilą, gdy traci on zaufanie przedstawiciel 
siwa narodowego.' Drugim groź nem hasłem Jest "reprezentacja intere­
sów" czyli dążenie do oparcia .władzy na instytucjach nie pochodzących 
z powszechnych wyborów, a reprezentujących interesy pewnych warstw. 
Idee te chce: się przeszmuglować pod płaszczykiem usprawnienia -planowa 
nia. Są to koncepcje korporatystyczne,. antydemokratyczne.. Nie można 
w ustroju demokratycznym



.stytuc jon samorządu gospodarczego o-d daw a czę ci funkcji parła 
nontarnych, ani też t'o rzyć z nich inszy w .e je parła:icniarnych.

Trz eclem'ni obózpiecznyn. ha ciow. jest hasło '* jedności nar odo’-

ji P
jak w 
-tv;:iol:.. tyczne, to rządy większości; rządy enokratyczne ' ynagają iss- 
nionia różnych party j politycznych, ' ’ynaga ją to go, by z.wosze ist­
niała nozuiwoso al o orna tyvmego.

■j czasach pokoju hasło jedności nar o dove j jest zawsze has­
łom reakcji społecznej, która mą drogo,,, realizuje •.swe cele. Pre­
legent przypomniał rządy ił jedności u .rodowej ■' w _Praneji, oraz 
•! Chrzęść i jarską 'j ednośó narodową” i :iQbóz jedności nar odor; 3 j w 
Polsce.

Trze bo, więc bacznie pilnować, by zwycię- two koalicji naro­
dów ćionokr-tycznych w wojnie obecnej nie.było wyzyskane przez ele­
menty reakcji dla pogrzebania .1.-mokracji po wojnie.

'7 dyskusji nad odczytem wzięli udział pp.La-ngrod, finek, 
Szerer i Załuski,

Odczyt dr. Lubczyńskiego
Z-w.~dnienie dziecka opuszczonego - j ..ko ofiary 

wojny w Polsce.

Opuszczanie dzieci jest z ja- mski c-m , które zwykle towarzyszy 
długo trwałym i. wyniszc.zu jacym woynori. Pozwać enie tego zagadnienia 
w Polsce powojennej jest ściśle związane z rozwojem form opieki nad 
dzieckien opuszczonen,

pozwól rygi sny i ..medycyny spowodował, te naucuylismy ..się 
zapobiegać wielw chorobom i śmiertelność wkładów zamkniętych bar­
dzo się obniżyła'. Jednocześnie znacznie wzrosły .koszta utrzymania 
tych zakładów z powodu konieczności uc,zieleniał dzieciom nałożyć ej 
opieki w  chowawczej. Zaistniała potrzeba walki z opuszczaniem 
dzieci.

ajwięcej opuszcza dziecko marle., nieślubna
j or z u c a n i u d z i ec i.

Łączona opieka 
celu w Po Le­na d matką nieślubną zapobieg_ ...----  --

ce orzedwojennej morzono Dony kątki i Dziecka, w którym matka o- 
trzyrwała opiekę po.moc. prc-.wną i pomoc w usamodziolnieniu się.
I d a - 'sześć tygodni przed wybuchem wo jny w Polsce sos cał zniesiony
krzywdzący Iziecko zakaz dochodzeni,, ojcostwa 
wprowadzone ułatwienia o adopcowaniu dzieci.

1 ówni e ż zos tały

, ustawa z.''dnia 15 lipce. 1951 roku o rł . k "ioniu przys- osobie - 
ni a małoletnich będzie dużo, pomocą v; rozważaniu z .. .dni. en i a opusz­
czonego dziecka - of i .ry wo jny v: wole cc.

8po cl ziewamy się w Polsce- or:oło aO'.O’OO dzieci opuszczonych 
z czczo 1/3 co będą dzieci opuszczone przez nacur- liych rodziców 
na■-skutek wędrówek, cułaczki,. i -nędzy', za.o, -z/ic; trzecio to oędą 
dzieci zn.nsj matki ale nie-zn no-o ojca, - jukO- ,:ucek oostojuyia 
ziemiach polskic-h ilii:iohov.ych- armii- ok-wwaiiG-ów /w,osjan . i i iemcór/.

• g- > o-.orion -dzieci nu­

rkom opusz - 
3 .wio dzielnic-

• D l C :
ry - -kgw ' "O g•ZjU : J J-'en i a złO.ŚCi"’ej opieki tym owr; :

1 r* rV T7J..O ■ • • . ; -. .. ■:
ci • zorpp r.izoyąc dobro. informację dla rodź

dzlec i *»{ J.M

b . t; ;o rzy c Pony łatki ■■i Piecka by zaw-wzi
c zorw-m'■arzd z - 0 j Cc.--. zleci: , Pr .z -: k i

~'-y : ńi". się 5



c . propagować o -„dawanie dzieci na w 7 c hor; ani o a o rodzin źa opłacą.
d. popierać adoptowanie- -dzieci "ni ezn ..nycii rodziców-,e.
.0
X- .

tworzyć Zakłady specjalne dla dzieci nionor walnych, 
tworzyć Zakłady wychowaw.c zo dli rziści *.'yv-... apącycii 1nauki.

v; z w ią z k u .  z ruchem. powito tnys t  uciio.ci.zc6Y/ p o l s k i c n  o r  a  z w z-.yiąz — 
ku z w / n i s z c z e n i  om. i  z a k a ż e n ie m .  l u d n o ś c i  w i ę k s z y c h  n i <.*3 is i  osj. od.. . .y 

- z a j d z i e  o o t r z e b a  tw o r z e n ie ,  d l a  d z i e c i  .o.pus zc  z o n y c j .  zu...ład'ow' opiej.--U.i~ 
■'czo- s o o ł s c z i i y c i l  z c e n  j e d n a k ,  ze n c - l e z y  dązyć^ by  pooAc .d z i  sCku. w . 
z a k ł a d z i e  n i e  b y ł  uvia a . .ny  zc. s t  ł ą  f o n i ę  o p i  e n  i  n=_-.c a z i e C k i  en ,  
b v  d z i e c k o  m o g ło  w r a c a ć  do domu - - ł a c n y c h  l u b  p r z ^ b r ,w r y c i a  r o d z i c ó w .  
Akc j a z  i i  e r  z j ą c  . do z a p o m n i e n i u  d z i e e r u  /szczególnie • lał-wi-../ oycjj .0- 
w a n i a  r o d z i n n e g o  wymaga p r a c y  s p e c  j - a l n i e  wg. n -  m  iko-.k-.n./ch o p i .  1 y  
n e k - a o o ł e c z n - c h .  A k c j ę  t ę  z a m i e r z a m y  p r o p a g o w a ć  w P o l s c e  p o w o j e n n e j , 
p o n i e w a ż  u w a ż a n y  r o d z i n ę  z:, p o d s t a w o w ą  k o m ó rk ę  wuzdego  u s t r o j u  s p o ­
ł e c z n e g o .

Po odczycie skierowano do prelegenta szereg zapytań, nas cep- 
nie. wywiązała się ożywiona dysln^ja, w kcórsj^ iivćzy innymi wzięli 
ud z i .ł w dłuższych ;or zenowi oni ach pani ko jtowicz -Grabi -.sra, płk. 
cTr.Babecki i dr. jaworski.

"Głos Polski"/lei-nwiw/ z dn.l sierpnia- 19 A^ r.
... cf-po -Gm- yjż jest ha wiecie, że'cło ludzi przemawiają -cylko 

cżwn-y - we słowa i najpiękniejsze na.we-c hasła ni ep o parć o ozynumi 
nikogo nie nrzokonywu ją. ki epr zakonu ją zwłaszcza uzis'gdy- v/sZelki 0- 
go rodzaju 00 cali . ci ł ich .esody zachwiały w ludzi.ch wiarę w o- 
bffstnice, dewl,.racje i pis-.iie nawes wwowy. / s ak srudno ządac od ko­
gokolwiek swoich i obcych zaufani - 00 luazi, których obecnie, uy po­
wiedz i stoją"’ rażącej Sprzeczności z całą ich dotychczasową.poli- 
tyćzną działalno cią.

a--suacja dojrzała w pełni do- przeprowadzenia zas-uniczycii 
zmian, wykuł ga togo ponad ',/szel.wą wątpliwość interes uansfcwa.. Zi.1i.an3? 
uowinny nastąpić wszędzie i w każdy.w Aerunku, u stos liku do ludzi 
idei i zagadnie:.'.*

Zmiany wymaga obecnie v pierwszej linii obecna struktura rżą,.- 
du i mady narodowej, koni ec zno s c ią ssało się is cotne wzmocnienie -..u 
władzach naczelnych i na różnych niższych s oanowiskacn pai.-.s twowy ch 
ży i o łów szczerze i n- prawdę de .oinmmęycznjrch. “

/Stanisław Olszewski/'

Z ostatnie j_chwili_.
Dnia 2 grudnia b.r., z inicjatywy członków Polskiego Stronnic 

twa Demokratycznego zamieszkałych w Edynburgu i przy współudziale de­
legata Komitetu Zagranicznego P.S.D., przybyłego na ten cel z Londynu 
odbyło się posiedzenie w "Domu Polskim", na którym utworzone zostało 
Edynburskie KOŁO POLSKIEGO STRONNICTWA--DEMOKRATYCZNEGO. Liczy ono 
już około 20 członków, należących przeważnie do polskich sfer nauko­
wych Uniwersytetu w Edynburgu i tamtejszej inteligencji.

W dniach 6 i 7 grudnia b.r. odbył się doroczny walny zjazd 
STOWARZYSZENIA TECHNIKÓW POLSKICH w Londynie, które potrafiło skupić 
w swych szeregach ponad ł.pjOO członków na samym tylko terenie W 0 Bry- 
tanji. Wynikom obrad Zjazdu tego poświęcimy specjalne sprawozdanie 
w następnym numerze Biuletynu.


